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EFEO rosz 


Nakostokcja gabinstu promjera Prystora 


Dymisja ministrów Janty-Połczyńskiego, Kozłowskiego i gen. 

Norwid-Neugebauera. — Inż. Ludkiewicz stanął na czele połączo- 

nych ministerstw rolnictwa i reform rolnych — Ministerstwo 
rolnictwa włączone do min. komunikacji. : 


%icemin. prof. Zawadzki ministrem bez teki 


Warszawa, Żl'marca, cześnie dotychczasowego wiceministra W myśl naszych zapowiedzi, równo 
Lansoówane od dawna już pogłoski o skarbu prof. Zawadzkiego ministrem] ześnie z rekonstrukcją gabinetu nastą- 
zmianach w rządzie, o których obszer- bez teki, Min. Zawadzki będzie sprawo-z0iło skasowanie dwuch ministerstw a 
nie w swoim czasie donosiliśmy, stały wał funkcje wiceministra a jego pieczyj wianowicie reform rolnych i robót pu- 
się faktem dokonanym. Powszechnie powierzone zostaną prace gospodarcze g licznych, co pozostaje w związku z za- 
spodziewano się rekonstrukcji gabinetu rządu.. mierzoną reforma administracii. 


w okresie przedświątecznym. Niespo- ; 
Rozpacziiwy Gżyń bezdomnej maiki 


dziewanie jednak zmiany w gabinecie 
nastąpiły wczoraj, w ciągu niedzieli. | 
| W ucieczce przeci Słodem iarśmęła 


Jak wiadomo, na ręce premiera Pry-; 
stora wpłynęły pisma trzech ministrów 
się mea Życie 
Łódź, 21 marca.  |poratkę do zbiorni miejskiej. Desperat- 


0 dymisię. Prośby takie wnieśli ministro 
wie rolnictwa Janta - Połczyński, robót 
publicznych Norwid - Neugebauer i re- 
form rolnych prof, Le ozłowski. 


-Premjer Prystor zwołał wobec tego 


(dg) Wczoraj późnym wieczorem gw ką okazała się 23-letnia bezdomna i bez 


w Czechosłowacji SOhalerzy 
w Niemczech 7 fenigów; 
w Gda;sku 10 fen. gdańskich 


Zatarg irlandzko- i 
angielski 
przed £iżą Harodów 


Londyn, 21 marca. 

Zainicjowane przez premiera irlandz 
kiego de Valery zniesienie irlandzkiej 
przysięgi posłuszeństwa wobec króla an 
gielskiego, pociągnie za sobą prawdopo- 
dobnie — jak donosi „Times* — konflikt 
dyplomatyczny. 

Konwencja brytyjsko = irlandzka, w 
której zawarta jest również treść wspo- 
mnianej przysięgi, została bowiem zare 
jestrowana w aktach Ligi narodów, wo- 
bec czego Anglia ma prawo odwołać 
się w tej sprawie do opinii Ligi. 

Nie ulega wątpliwości, iż rząd angiel- 
ski skorzysta z tego uprawnienia, . a 
wówczas Irlandja będzie musiała pod- 
dać się jurysdykcji Zgromadzenia Ligi, 
względnie Międzynarodowego  Trybu- 
nału Sprawiedliwości w Hadze. 


Sprawca porwania. 
b. prez. Finlandji 
oddał się w rere bolicji 


Sztokholm, 21 marca. 

Poszukiwany już od szeregu miesięcy 
przez fińską policję kryminalną Bouri- 
man, który w swoim czasie skazany Zor 
stał zaocznym wyrokiem na wysoką kar 
rę więzienia za uprowadzenie b. prezy” 
denta Finlandji, Stahlberga, a który ode 
śrał wybitną rolę podcżas ostatniego po 
wstania lapowców — oddał się obecnie 
dobrowolnie w ręce policji. 

Bouriman ścigany energicznie przez 
władze, szędiyzac i wreszcie z: dalsze- 
go oporu z powodu nadmiernego wy- 
czerpania fizycznego. 


Krwawe awantury 


Łódź, 21 marca. 
(dd) Wczoraj wieczorem pogotowie 


natychmiast posiedzenie rady ministrów 
po którem udał się na Zamek. Prezydent 
Rzplitej przyjął dymisję trzech mini- 
strów i na wniosek premiera Prystora 
zamianował inż. Ludkiewicza ministrem 


klatce schodowej domu przy kl. Karo- 
lewskiej 41 znałezłono fżliqś 1ntattą, nie: l 
przytommą kobictę, z matem ki 

na ręku. Niewłasta leżała na stopniach 


mowano pogotowie. 


i zdradzała słabe oznaki życia. Zaalar-| ` 


robotna Helena Krysiak. Nieszczęśliwa 
niewiasta od kilku tygódni błąkała się 
ze swem dwuletniem dzieckiem po mie- 
ście, daremnie szukając pracy. 

Wczoraj wieczorem w  przystępie 
rozpaczy, w bramie domu przy ul. Ka- 


rolnictwa, oraz reform rolnych, oraz mi, 
mistra Kiihna ministrem robót publicz-' 
nych. Minister Kiihn jednocześnie kiero- 
wać bedzie, jak dotychczas, minister- 


Lekarz stwierdził, że niewiasta na-|rolewskiej targnęła się na życie. Stan 
piła się większeł dozy iodyny I na **7*e;desperatki jest bardzo ciężki. 
leniu pierwszej pomocy przewiózł des-| 


| 


ratunkowe otrzymało dwa meldunki, o. 
krwawych awanturach. - 

W mieszkaniu przy ul. Mielczarskie- 
ġo 16, w czasie libacji Jan Krysiak zo- 
stał ciężko ranny nożem. Udzielono mt 
pomocy lekarskiej. 

W podobnych okolicznościach dotkli 
wie poturbowano Jana Sroczyńskiego, 
zam. przy ul. Marszałkowskiej 10. 


stwem komunikacii. | 
=== DONŻUdN 


Prezydent Rzplitej miano 


Tragiczny wypadek 
mw rześni łódzkiej 

Łódź, 21 marca. 
(is) Dziś rano w rzeźni miejskiej przy 
ul. Inżynierskiej, wydarzył się tragiczny 
wypadek. Na jednego z rzeźników, Mo- 
nesa Feilicha , zam. przy ul. Leszno 40, 
rzucił się byk. Feilich doznał bardzo 
ciężkich uszkodzeń cielesnych. Wezwa* 
no pogotowie, które udzieliło mu pomo- 

cy lekarskiej, 


Lublin, 21 marca. 
We wsi Goleżyn pod Lublinem miala 
miejsce w dniu onegdajszym ponura 
zbrodnia. 


cą wiejska 29-letni 
otworzyły się drzwi jednej z chałup, 


z okrzykiem „to za Kasię“, oddali kilka- 
naście strzałów do Mikity. poczem zbie- 
gli w niewiadomym kierunku. 

Mikita, trafiony siedmioma kulami, 
poniósł śmierć na miejscu. 


Gorgonowa wzywa 
meza 

s Ameryki mw prøres j 

Lwów, 21 marca. 

Rita Gorgonowa zwróciła się do re- 

dakcji jednego z tamtejszych dzienników | 

który przed kilku tygodniami otrzymał 

list od jej męża, Piżebywajęccih obecnie 

w Ameryce. 

Zamierza ona bowiem prosić męża, 

aby przyjechał do Lwowa i był obecny 
na jej procesie, 


padli z chałup i wszczęli pogoń za mor- 
dercami. Niestety, z powodu panujących 
ciemności i ulewnego deszczu, który 


Mysłow'ce, 21 marca. 


nej Przemszy pod Mysłowicami zwłoki 
AEN PNI EA SORE TEZA Ao AES IEC OZ S A E AEE S eI a SKA 


M odociini „głobiryfterzy” 1 Bydgoszeży 


wyruszyji w podróż naokoło świata 


Poznań, 21 marca. 
Trzej uczniowie 2 klasy jednej ze | 
szkół średnich w Bydgoszczy, Literda, bie przez wysłanie golębia pocztowego, 
Ziółkowski i Żółtkiewicz, opuścili dom którego zabrali ze sobą. 
rodzinny, tdając się w podróż nookoło Dotychczas jednakże wiadomości ta- 
świata. kiej niema, a zachodzi obawa, że chłop- 
Pobudką do wyprawy była niechęć |cy, chroniąc się przed policją, zmarnują 
do nauki. się zupelnie wśród niepogód i w braku 


Ostatnio otrzymali oni złe stopnie w' pożywienia. 


Usłyszawszy strzelaninę, chłopi wy-, 


mywał ślady, nie zdołano sprawców 
ająć. 

Zaalarmowana policia wszczęła nie- 
zwłocznie dochodzenie. które stwierdzi- 


Mikita Lis był pięknym chłopcem, 


przez które wypadło kilku osobników i który bez żadnego wysiłku zdobywał 


kobiety. 

Przed pół rokiem poznał Lis w sąsie- 
dniej wsi 17-letnią Kasię W. ubogą, lecz 
śliczną dziewczynę. Mikita Lis z miej- 
sca rozpoczął załoty, lecz ku swemu 
zdziwieniu stwierdził, że dziewczyna 
nie padnie mu tak prędko w ramiona. 
iak inne. Kasia była bardzo dumna i cho- 
ciaż podobał jej się przystojny chłopak 


Zona namówiła kochanka) 


do zamordowania Meža 


|mężczyzny, które odstawiono do szpi- 
W sobotę rano wyciągnięto z Czar- tala miejskiego. Stwierdzono „następnie, 


że są to zwłoki zaginionego przed 4 ty- 
godniami w zagadkowy sposób Jana 
Wróbla, wożnicy przedsiębiorcy Folgi 
z Mysłowic. 

Żona ś. p. Wróbla w kostnicy roz- 
poznała po częściach ubrania zwłoki 
swego męża. Na głowie widn'ały ślady 
uderzeń tępem narzędziem. Same zwło- 


szkole. Koledzy informują, „ślobtrotte- ki znajdowały się w stanie zupełnego 
rzy” że zamierzali dać wiadomość 0 -50* ; rozkładu. 


Dzisiaj aresztowano sprawcę tego 
mordu, robotnika Koslorka, kochanka 
żony Wróbla. Morderstwa dokonał on z 
namowy żony denata. 

Zarówno Kosiorka, iak i Wróblową 
aresztowano. 


wiejski przeszyty 7-ma kulami 


Zemsta za uwiedzenie młodej dziewczyny 


Jodpowiadała stale odmiownie na jego zar 
lecanki. Mikita Lis widząc, że inaczej 
dziewczyny nie zdobędzie, przyrzekł 
„ożenić się z nią i oficjalnie nawet popro- 


Późnym wieczorem przechodził uh- ło, że morderstwa dokonano na tle zem-|sił rodziców o jej rękę. 
Mikita Lis. - Nagle sty. 


Jako narzeczony skorzystał Lis z 
wielkiej swobody i uwiódł dziewczynę. 


Ta nie zdradziła niczego przed ródzi- 
'ną, będąc pewną, że Lis się z nią ożeni. 
Gdy jednak chciała przyspieszyć ślub, 
narzeczony jej począł coraz rzadziej 
przychodzić do niej. a po pewnym cza- 
sie zerwał zaręczyny. 

Zrozpaczona dziewczyna  opowie- 
działą o wszystkiem rodzicom. Wów- 
czas to, młodzi krewni Kasi obiecali, że 
pomszczą iei hańbę. 

Lisa dochodziły pogróżki. ale nic S0- 
bie z nich nie robił, aż nocy onegdajszej 
padł przeszyty 7-mioma kulami. 


Policia prowadzi energiczne śŚledz- 
two. celem ujęcia wszystkich spraw- 
ców morderstwa. Zaaresztowano juž 
kilka osób, nazwiska ich jednak, ze 
wzgledu na dobro toczącego się Śledz- 
twa, trzymane są w tajemn sy. 


Krwawy bunt 


ro więziemiu nieksyfkari- 
skiem 


Nowy Jork, 21 marca. 
W Veracruz w Meksyku wybucht 
bunt w wiezieniu. 
W walce z policia trzech więźniów 
zostało zabitych. Jeden policjant poniósł 
śmierć, a pięciu odniosło rany. 
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Kobieta jest najwspanialszym tworem?" Ge ie 
ale właśnie diatego nie powinna wtrącać sie do polityki. 
„Jlieci fura nie opuszcza swego kurnika“. 


(h) Paryskie sufrażystki w ostatnich 
czasach przejawiły wielkie ożywienie w 
związku z mającemi nastąpić na wiosnę 
wyborami do rarlamentu. Jak wiadomo, 
we Francji kobiety pozbawione są prawa 
wyborczego i sufrażystki z roku na rok 
zwiększają intensywność wałki z istnieją 
cym porządkiem rzeczy, domagając się 
coraz energicznej głosu dla swojej płci. 


W związku z nową kampanią tego 
postrachu męskiego rodzaju senator Du- 
plandier wygłosił w Paryżu ciekawy od- 
czyt na temat przeszłości francuskiego 
feminizmu, W odczycie swoim mówca: 
zapoznał słuchaczy z twórcami francis- 
kiego ruchu feministyczrego. Między 
innemi przeczytał niezwykle inters"iace 
i mało konu znane wywody o kobiecie 
znakomitego humanisty i alchsmT:a XVI 
wieku Korneliusą Agrvpoy. Kornelius 
Agrypna w swoich zapiskach przejawiał 
mało tprzetmości w stostmku do rodu 
męskiego, oddajac całą swoją svmnatię 
kobietom. O kobiecie pisał ię 

„Bóg uwieńczył świat stworzeniem 
kobiefy, Poczem Stwórca odlał się od- 
poczynkowi. bowiem nic lerszeco wy- 
mysteć nie był w stanie. Ten wsraniały 
twór boski postat stworzony razem z d- 
niolami w ziemskim rajn, meżczyzna zaś 
razer ze zwierzetami. Me*częzrę Bór 
stworzył z gliny — materji nie czystej 


kobieta zaś, jako stworzona z żebra adc | 


móoweso! pochodzi ad materji żywej, 

Kobieta — komenienie średniowieczny 
feminista — w liczbie innych zal?t otrzy- 
mała jeszcze dar wstydliwońci, Wsty- 
dliwość kobiety przejawia sie tckże w| 
tem, że frup kobiety, Ffóra rfone'a wv- 
pływa zawsze plecami do góry — kiedy! 
osason trup niężczyzny — řlecami | 
wdd!, 


Koóbiefa, weda on'nji Karneliusa A- 


kiemi głowami w sądzie najwyższym,|wej podczas wykonywania naszych cięż- 
Nie jest to wprawdzie dla nas, senatorów, | xich I odpowiedzialnych obowiązków spo 
zbyt groźne mie mniej jednak, jeśli rse | lecznych — nie pozwólmy kurze wyjść z 
chcemy tracić naszej równowaci iimvsło- I kurnika. 


Słuywajaca jaskinia opium 
Ji gsrwe zatrucia w $aryśu i PR orsylii 


(y) Policja paryska i marsylijska pro+ razem ofiarami również padly kobiety, 
wadzi intensywne dochodzenie celem rekrutujące się z otoczenia stałych by- 
wyświetlenia niezwykle tajemniczej ałe- walców nocnych lokali. 
ry trucicielskiej. Ostatnio policja otrzy- | W międzyczasie Ravadan opuścił Pa- 
mała cały szereś doniesień o podejrza* 


sze wypadkach zatrucia, Szczęśliwym Marsylji. Już po krótk'm czasie jego po- 
z 


iegiem okoliczności, nie zanotowano byiu w tem mieście, zanotowano trzy; hislorję dramatycznej walki, którą 
dotychczas śmiertelnych ofiar, jednak u wypadki ciężkiego zatrucia. Tym razem; 


szeregu osób skonstatowano ciężkie ob- miał on mniej szczęścia niż w Paryżu. 
jawy zatrucia. | gdy jedna z jego oliar natychmiast zło- 

Zarówno oliary, jak sprawcy tych za żyła don esienie w policji. Wówczas zde 
truć, należą do otoczenia przemylników łano wyjaśnić, iż Ravadan nawiązywa 
narkotyków lub też ich kljenieli. Oko- kontakt wyłącznie z niewiastami, które 
licznością tą tłomaczy się fakt, iż poli- nałogowo paliły opium. Przez pewier 
cja dotychczas nie zdołała wpaść na czas zaopatrywał on je w ten narkotyk, 


Wnufk założycicia mief- 
Riej dymoasti:, mie odori- 
ma dominującej roli 
mw fl neryce' 

(m) Wnuk założyciela wielkiej dyna- 
stji finansowej w Ameryce, bankier F. 
Gould, przybył w tych dniach do Euro- 
py, by spędzić lu pewien czas w jednym 
z europejskich uzdrowisk. 

W ciągu wielu dziesiątków lat Goul- 
dowie byli jedynowładcami na wszyst- 
kich niemal linjach kolejowych. Do nich 
należały również największe towarzy* 
stwa telegraficzne. u 

Niezależnie od powyższego, w rę- 
kach tej rodziny skoncentrowało się 75 
proc. akcji największych metalowych 


m i przeniósł pole swej działalności do; zakładów przemyslowych Ameryki. 


Wielu ludzi pamięta jeszcze ąda 
[a] CJ 
iat dom bankierski Koon-Lapp i S-ka 
przeciwko Gouldom. Dom Koon-Lappa 
władał pensylwańską koleją żelazną Í 
obawiał się wciąż rosnących wplywów 
Goulda. I dlatego pewnego dnia odmówił 
1agle przedłużenia koncesji towarzy- 
wu Western-Union, którego linja sieci 
ielegraficznych przechodziła równo!zgle 


trop bandy, gdyż ofiary w obawie kom- 
promiłacji i kary za utrzymywanie sto- 
sunków z przemyinikami, nie zwracały 
się do władz. Dotychczasowe dochodze- 
nia ustaliły następujące okoliczności: 
W pewnym nocnym loka u na Mont 
Parnass'ie, znanym już oddawna wla- 


dzom bezpieczeństwa, jako centrum han 


ze pact 
czebywać ostainio jakiś osobnik, poda- 


jący się za intusa. Wkrótce nowy ten 


ilarzy opjum i ich klijentów, 


gość, został przyjęty do grona stalych 
bywalców siedziby przemyiników. Mon- 
szur Rivadan przybył z Marsylji, naj- 
większej strosckkiej 
narkotyków, sicąd przywiózł olbrzymie 
ilości opium, które zam erzał sprzedać, 
wchodząc w tym -e'u w kontaki z liczną 
rzeszą pośredników. 

Migdzy inneni Ravadm korzystał z 


centrali handlu 


gryppy, jest stworzenien:tez porównanajustóg dwuch tancerek, które występd- 
czystszem od mężczyzny, w fizycznejm, wały w wspomnianym lokalu. Obydwie 
znaczenin tego wyrazi, Pa doklednem, dziewczyny ciężko zaniemogły z obja- 
umycia się, kobiela zachownie swoja czy | wami silnego zatrucia. Obydwie zostały 
sfość na przeciąg 24, nierzadko 48 fnm-; umieszczone w szpitalu. Zeznania ich nie 
dzin, Nie można tego w żadnym razie, zdołały w najmniejsz stopniu wyjas- 
pówiedzieć o mę*czyźnie, llesolwiek fo-| nić podejrzanej działalności Radavana. 


później jednak zamiast opium dostarczał do kolei pensylwańskiej, W ciągu jednej 
on im jakiejś nieznanej trującej substan- nocy robotnicy, powalili wszystkie słupy. 
cji, która już w kilka godzin po jej za- Wiele dni trwał nieopisany chaos w 


życia powodowała ciężkie niedomagania służbie telegraficznej w Stanach Zjedno- 


| Władze natychmiast zarządzity energicz czonych. Goułdowie natężyli wszystkie 


[| 


ne poszukiwania za sprawcą tych maso- siły, by wygrać tę walkę. Ale do Koon- 
wych zatruć, które nie daly żadnych re- Lappa przyłączyło się towarzystwo 
zultatów. jStandart-Dil i ostatecznie Gouldowie 
Stwierdzono jedynie, iż Ravadan, ce- | przeórali. 

lem utrudnienia poszukiwań władz, nie | Obecnie rodzina ta nię odśrywa już 
wynajmował mieszkania, nocował zaś w takiej roli jak niegdyś. Są to jeszcze 
w.elkiej motorówce, znajdującej się w wprawdzie milionerzy i lo miljonerzy w 
porcie. Jeden z aresztowanych przemyt dolarach, ale już inne dynastje stoją na 
nków narkotyków zeznał, iż w moto- czele życia gospodarczego Ameryki. 

rówce tej mieścił się olbrzymi skład naj- 
różniejszych narkotyków, jak morfina, 
opium, heroina. Wnętrze łodzi bylo urzą- 
dzone z wielk'm przepychem, znajdował 
się tam również bar. Według zernań 
przemylnika tajemniczego indusa w jego 


Flipp i Fiapp 
przufeśdtnia da £trary 
(lu) Laurel i Hardy, dwaj popularni 


konspirowanaej motórówce  odwiedzaiy 
mietyiko nieszczęsne tancerki, które 


miast opium otrzymały  nieznżną truci- | 


znę, lecz również najbardziej szanowane 
osobistości, które padły ofiarą zgubnego 
nałogu. Łódź ta była jaskinią opium. 
Dziwnym wydaje się fakt, iż policja por- 


wiem razy dziennie kodzie sie myl, za- Również lekarze nie zdolali skonstato- |tówa dotychczas nie zainteresowała się 


wsze woda po nim będzie brudna”. ky rodzaju trucizny, która spowodowa 
Zdawałoby sie, po odczytaniu tych ła zatrucie. W krótkim czas.e zanoto 

ciekawych cytatów, mówca zakończy cd-| wano znowu trzy wypadki zatrucia, tym 

czył emthziastycznem wezwaniem inaj 

część kobiet, arieraląc się ra wsnrania- 


tych i zepożyczomych komn'ementów 
przeszedł do wniosku, że krbiefrm w żad 
nym razie nie należy udzielać prawa slo.| 
SUL. . $ 
— feśli dziś pozwoľmy krrze wpiść| 
z knrnika — zakończył urrzefmy mów=/ (y) Zgon szofera autobusowego Trie- 


ea. to jutro stenie sie ona senatorem i be-i ba-Munos'a wywołał olbrzymią sensa-| styny wywołała 


dzie znstadaź łacznie z naifeższemi mes-ļ cię w całej Hiszpanji. Tak wielkie zain- 
teresowan e osobą zmarłego w Sala- 
mance- przed kilku dniami szofera nale- 


ma i a A | 0 m 


Hindenburg nie luki 


sdejmomaé kapelusza skiej rodziny. 


ma ulicy Jak stwierdziły pisma hfszpańskie, 

(h) Jak doniosła prasa niemiecka, pre-| Trucba-Munos był prawnukiem hiszpań- 
zydent Hindenburg pozwolił się zdjąć do, skiej królowej-regentki Marji Krystyny. 
filmu dźwiękowego. Zdjęcia odbywały | małżonki hiszpańskiego króla Ferdynan- 
się w ogrodzie prezydenckim w towa-, da VII. Po śmierci swego królewskiego 
rzystwie wnucząt prezydenta. Hinden-| małżonka Marja Krystyna została re- 
burg wygłosił krótkie przemówienie na; gentką, podczas swego panowania prze- 
temat wyborów. iawiła ona niezwykłą energię. Pewne- 
Kino - operatorzy,  dokonywujący, £0 razu wpadł jej w oko jeden z żołnie- 
zdięć opowiadali następnie dziennika-: rzy gwardji przybocznej, niezwykle 
rzom, że prezydent przed obiektywem przystojny, dobrze zbudowany młodz'e- 
zachowywał się najzupełniej swobodnie. niec Ferdynad Munos. Regentka hisz- 
iz pełną gotowością poddania się woli pańska, wzorem rosyjskiej cesarzowej 


on zwykłym śmiertelnikiem, z jakich 
zwykle rekrutują się hszpańscy woźni- 


cy i 


| 


| 


szoferzy, lecz potomkiem królew=| abdykację. Przedtem 


*ezwykłemi machinacjami tajemniczego 
ndusa. 


Decyzja królowej-regentki Marji Kry- 
rewolucję pałacową. 
Zmuszono ją do zrzeczenia się tronu i 
opuszczenia w określonym terminie Ma- 
drytu lub też zdecydowania się na roz- 


ży przypisać tej okoliczności, jż ne był, wód. Marja Krystyna zdecydowała się 


raczej wyrzec się panowania, niż swego 
ukochanego i wyrazła swą zgodę na 
jednak nadała 
swemu morzanatycznenu małżonkowi 
tytuł — księcia. 

Rząd h'szpański pozwol:ł jej osiedlić 
się w rozległych jej dobrach w Sata- 
mance. Eks-królowa, która posiadała 
olbrzymi prywatny majątek, prowadz ła 
tam beztroski, szczęśliwy żywot. Po- 
tomk'em tego małżeństwa był zmarły 
szofer. 

Wykształcenie swe pobierał w naj- 
lepszej szkole w Salamance i gruntow- 
nie studjował języki. Chłopiec ten po- 
siądał jedną namiętność, która pochła- 
miała go najbardziej. Cały swój wolny 


operatorów. W jednym tylko momen-, Katarzyny, poczęła otaczać go szczegó|- | czas spędzał ón przy klerownicy swego 
cie artysta - Hindenburg nie poddał się, ną opieką i łaską i po pewnym czas'e| Cadillaca, który otrzymał w podarunku 
rozkazom swojego reżysera. Mianowi-, postanowiła po nadaniu mu tytułu ksią-| od matki. - 


cie, kiedy poproszono go o zdjęcie kape-| żęcego zawrzeć z nim związek morga- 


Gdy stał się dorostym mężczyzną. 


komicy filmowi, występujący u nas pod 
pseudonimami „Flipp i Flapp', zanie- 
rzają w lipcu 
Tę zwiedzić Europę “~ 
Początkowo mówiono o tem, że popu- 
larni komicy zwiedzą Fr» icję i Niemcy. 
Ryskie  przedstawicielstwo wytwórni 
| „Metro-Goldw n-Mayer” zwróciła się 
do Laurela i Iardyego z propozycją za- 
trzymania się na Łotwie w jednej z miej- 
| scowości kąpielowych. 


, 
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tych wewnętrznych i zewnętrznych zale-} s m 4 sę Rg) = z p . 2 
masene Prawnuk królowej hiszpańskiej 
w roli szofara towarzystwa autobusowego. — Po- 
tomek dynastii roztrwonił wielką fortunę 


[ki i cieszył się w całem mieście apinią 


| wielkoświatowca. Wreszcie po wielu 
tatach takiego hulaszczego żywota zdo- 
łał on roztrwonić całą olbrzymią fortu- 
nę i pewnego pięknego dnia pozostał bez 
jednego pezeta w kieszeni, Z całego ma. 
jaiku, rozległych dóbr i pałaców pozo- 
stało mu jedynie auto. 


Ponieważ odznaczał się wielką am- 
bicją. postanowił nie zwracać się da ni- 
kogo z przyjaciół o pomoc. lecz starać 
|sę o własnych siłacu utrzymać na po- 
wierzchni życia. 

Po krótkim namyśle, postenowił zo- 
stać szołerem. Własnem autem udał sę 
na postój taksówek į w krótkim czase 
zdołał zyskać liczną klijentelę. Po pew= 
nym czasie zaangażowała go na bardzo 
dobrych warunkach pewna firma au'o- 
busowa w Salamanca Na tem stanowi 
sku pozostawał aż do śm erci. Po otrzy- 
man'u tej posady. sprzedał auto i za 1i- 
zvskane pieniądze kupł domek, gdzie 
spędzał wolne od zajęć chwile. 


W pogrzehłe prawnuka królowej 
Hiszparfi wzieła udz'ał cała Induość Sa- 


lusza, odmówił. Okazuje się, że Hinden-| natyczny. Małżeństwo to spotkało się z stracił rodziców, po których oddz'edzi- | łamanki. Wśród gości żelabnych znaj- 
burg ogromnie nie lubi przebywać naj wielkiem oburzeniem dworu królew- czył olbrzymi majątek. Postanowił u- dowali się nietvlko kond"ktorzy i szofe- 


powietrzu z odkrytą głową. 


skiego, gdzie Ściśle przestrzegane byty | żywać życia w całej pełu', często wi-| rzy towarzystwa 


Po pierwszych zdjęciach, , Hinden-| zasady etyk'ety. Postępek Marii Kry-| dzianę go w wesołem towarzystwie w 
burę. którego nie opuszcza humor. za- styny. która wyszła za zwykłego żoł-|otoczenin pięknych kobiet w ncenych 


pytał: — A co z baletem. panowie? Mo- nierza stanowił „najbardziej skandalicz- 
że mam też coś zatańczyć? Ir epizod w historji dynastjj h szpań- 
skiej. 


'okalach ; przeróżnych miejscach roz- 
vwkowych, gdzie szampan laf stę stru- 
„aieniem. Stale płacił olbrzym e rachun- 


autobusowego. lecz 
również przedstawieścle nofVenszvc 
sfer Hiszpanf. Zmarły uchodził za jed- 
ną z naibord=ioi trygina'nvch postaci 
młodej republiki hiszpańskiej. 


Nr. 81 


1932 


Właśniciele faksówek 


iomagaią sie ulg pora kowych 


Skierowali oni memo 


robót publicznych i skarbu 


(d) W tych dniach przedstawiciele 
związków właścicieli taksówek wnieśli 
do ministerstwa robót publicznych ob- 
szerny memoriał, w którym przedsta- 
wili ciężką sytuację, w jakiej się obec- 
nie znajdują. W memoriale tym właści- 
ciele taksówek przedewszystkiem pro- 
sili p. ministra o przedłożenie radzie 
ministrów noweli do ustawy o państwo 
wym funduszu drogowym z dnia 3-go 
lutego 1931, celem uchwalenia jej przez 
izby ustawodawcze w najbliższym 
czasie. 

Pozatem właściciele taksówek skie- 
rowali również memorjał do minister- 
stwa skarbu. 

W memoriale tym prosili oni mini- 
sterstwo skarbu o zaliczenie taksówek 
do środków lokomocji a nie do środ- 
ków przewozowych, które w myśl oho 


wiązujących u nas staw, nłacą znacz- 


nie wyższy podatek obrotowy. 

Jak wiadomo, właściciele taksówek 
opłacają bardzo duże podatki. Szczegól- 
nie duże są ciężary na rzecz funduszu 
drogowego. 

Gdy do tego doliczymy kosztowne 
remonty, ubezpieczenia, świadczenia so 


cjalne i wszelkie inne wydatki,  zrozu-' 


miemy dlaczego obecnie ruch taksów- 
kowy w Polsce zmniejsza się z miesią- 
ca na miesiąc. 

W okresie dobrej koniunktury gospo 
darczej, właściciele taksówek zarabiali 
bardzo dobrze, to też znajdowali środ- 
ki na pokrycie wszystkich ciężarów po- 
datkowych. 

Obecnie jednak. gdy w miastach na- 
szych z taksówek korzysta coraz mniej 
sza ilość osób, przedsiębiorcom dotkli- 
wie daje się we znaki kryzys gospodar- 


Przedstawiciele właścicieli taksówek 
w memorialę, skierowanym do minister 
siwa skarbu, wskazywali na tò. że w 
innych państwach przedsiębiorcy tel Kā- 
tegorii płacą mniejsze składki podat- 
kowe. 

Twierdzili oni dalej, że jeżeli właści- 
cielom taksówek nie będą przyznane 
pewne ulgi, to stopniowo ruch taksów- 
powy w Polsce przejdzie do przeszło- 
ci. 
W przedstawionym przez autorów 
memoriale statystyki wynika, że w cią- 
gu ostatniego roku ilość taksówek w 


Polscc zmniejszyła się bardzo poważ-| 


nie, Pociągnęło to za sobą kolosalny 
wzrost bezrobocia wśród kierowców 
samochodowych. 


Aparaty radjowe 
za 10 złotych! 


Pomysłowy Sprzedawca powędrował 


do więzienia 


(d) Na ulicy Nowomiejskiej i na Ba- 
łutach przez skos kilku dni krążył ja- 
kiś młody mężczyzna, który w natrętny 
sposób proponował przechodniom naby- 
cie aparatów radjowych za 10 złotych. 

Nabywców znajdował bardzo mało. 

Ludzie naogół nie mieli zaufania 
do sprzedawcy, ani reklamowanych 
przez niego aparatów. 

Niektórzy jednak zawierali z nim 
tranzakcję. Sprzedawca udawał się z kli 
jentami do jego mieszkania, zakładał 
antenę i wówczas każdemu udowadniał, 
żę jego detektor, o bardzo estetycznym 
wyglądzie zewnętrznym, daje bardzo 
dobry odbiór. 

Za antenę nie liczył oddzielnie. W ten 
sposób nabywcy za dziesięć złotych 
otrzymywali aparat radjowy, antenę 
oraz wszystkie inne utensylja, które w 
sklejach łącznie kosztują przynajmniej 30 
złotych. 

Domokrążcą zainteresowała się jed- 
nak wreszcie policja, która doszła do 
wniosku, że coś się musi kryć w całej tej 
sprawie. ' 

Domokrążca unikał spotkań z policją 
gdy widział na ulicy posterunkowego, 
chronił się szybko do pierwszej lepszej 


rjały do ministerstw 
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Tajemnice iabrykacji 
napojów chłodzących 


Nowe zarządzenia władz sanitarnych 


(d) Mało komu wiadomo, że już obec 
Właściciele taksówek twierdzą więc, nie rozpoczął się sezon w fabrykach wo-| 
że jeśli im nie zostaną przyznane pewne dy sodowej, lemoniady. lodu i wszelkich 
ulgi, wzrost bezrobocia wśród szoferów innych artykułów chłodzących. 

przybierze jeszcze groźniejsze roz- Wiadze sanitarne rozpoczęły już lu- 
miary. strację wszelkich przedsiębiorstw fabry- 


28 kg. mięsa 
spożywa rocznie każdy obywatel 


Mięso i wędliny ostatnio bardzo staniały 
(d) Spożycie mięsa w Polsce jest dalszym ciągu dość poważna, jednakże 


stosunkowo niskie i wynosi zaledwie o spodziewać się należy. że arednogtejy| 


4 kg. rocznie więcej na głowę ludności, nienie cenników już nebawem nastąpi. ! 
niż w Rosi Sowieckiej. Sfery kompetentne liczą się również 
Sowiety zaś zajmują w statystyce poważnie z możliwośc ami dałszej znacz 
„ostatnie miejsce. | nej znżki cen tzgo artykułu. 
„ W Polsce wypada 28 kg. miesa rocz- W okresie kryzysu gospodarczego, 
nie na każdego obywatela, podczas gdy gdy spożycie wszelk'ch jnnych artyku-- 
w Anglii i Kanadzie--60 kg. we Francji łów spożywczych zmniejsza się z mie- 
(37, w Niemczech — 34, w państwach siącą na mesiąc, konsumpcja mięsa w 
skandynawskich — 33, a Austrji — 32 | niektórych częściach kraju utrzymuje | 
w Hiszpanii 25. się ha dawnym poziome, a w n'ektó- 
W Polsce do tej pory małe stosun- rych nawet dość znacznie wzrosła. | 
kowo spożycie mięsa było ściśle zwią- Wielkim popytem cieszą się obecnie 
zane z wysokiemi cenami tego atrykułu. w m'astach t. zw. odpadki bekonowe, 
Meso i wędłiny były tyłko w ma- sprowadzane z krajowych przedsię- 
tym stopit u dostępne dla uboższych borstw, eksportujących bekony zagra- 
sfer ludności. Ludność uboższa spoży- n'cę. 
wała więc m'ęsa w nieznacznej ilości,j _ Odpadki te w zupełności nadają się 
kupując zamiast niego znacznie tańsze do spożycia są one zresztą szczegóło- 
warzywa. j | wo badane przez komisje weterynalre), , 


W ostatnich miesiącach ceny bydła a ponieważ ich ceny są znacznie niższe, ; $ n rol 
na rynkach krajowych znaczne spadły. od cen innych artykułów m'ęsnych więc zwracały pilną uwagę na miedziane 


,  Nadmar surowca w dalszym ciągu uboższe sfery ludności chętne je ku-, 

powoduje zn'żkę cen, ponieważ hodow- pują. 

'ey starają się wszelk'emi siłami spienę-| W kilku większych miastach polskich 

żyć nosadahą trzodę. ipowstały ostatnio ogromne składnice, 
-Zo powyższych «względów bardzo które sprowadzają wyłącznie odpadki 

ziłaczne spadły ceny mięsa i wędln.. | bekonowe, sprzedając je hurtowo i de-; 
Rozpiętość cen w  poszczególńych | taliczn'e. 


ośrodkach miejskich jest wprawdzie w -1 


Samosa 
| mad sprema kradzieży 
„Młody reemigrant został dsikliwie porurhowany 


| (d) Przez szereg lat byli przyjaciół- Framcji, gdzie znaleźli pracę w jakimś 


ni. Wspólnie pracowali w Łodzi w fa- większymi przedsiębiorstwie przemysło- 
razem wyjechali do wem. 

' Przed rokiem obaj, to zn. Feliks Wi- 
jśniewski i Mieczysław Fabuikiewicz Zo- 
stali zredukowarii. 

Postanowili wówczes wrócić do kra- | 
ju. Fabułkiewicz odłożył sobie trochę 
grosza. Wiśniewski natomiast nie miał 
nic pieniędzy, 

ŹZrujnowała go jakaś francuzka, któ- 
ra przez przeciąg kilku miesięcy była je- 
go kochanką. 

Fabułkiewicz, widząc, że przyjaciel 

l = ma nawet kast ta. WY po- 

Wreszcie go jednak rzymano. |SFOZY, POŻYCZY! MU PEWNĄ SWO. 
| W Kowale mej urmase i W czasie podróży Wiśniewski okradł 
że sam fabrykuje detektory, a ponieważ Przyjaczela, który mu przyszedł z po- 
|materjały nabywa z pierwszego źródła, Mocą. 
| więc może sprzedawać aparaty znacznie! Zabrał mu przeszło 700 franków i u- 


brycs t następnie 


' bramy. 


ani taniej, niż właściciele sklepów. hai się w nieznanym kierunku, 


Dochodzenie kazało jednak, że! 
sprawa przedstawiała się zgoła inaczej. S 
Przytrzymanym okazał się Mordchaj 
Blus, były Pak ledstto Tpz: Aa e E 
iębi j icznych w Białym- c CM. 
rw radjotec mo y ym D. Waaa "nie Sirenak Sk 
Przed ośmiu miesiącami Blus zdefrau nych wiadomości, | 
dował około 150 złotych, które zainka-. “Pewnego dnia zupsłnię przypadkowo, 
jsował u klijentów, zabrał ze sklepu kil- gdy przechadzał się w okolicach Bałuc- 
kadziesiąt aparatów detektorowych i kiego Rynku, zauważył go wśród tłumu 
uciekł z Białegostoku. przechodniów. 
' Poszkodowana firma zwróciła się do Wiśniewski również go spostrzegł i 
policji miejscowej, której jednak nie momentalrie przyśpieszył kroku. 
udało się natrafić na ślad zbiega. Fabułkiewicz pochwycił go za rękę i. 
Blus zainstalował się w Łodzi. wciągnął do jakiejs bramy, gdzie zawo- | 
| Gdy wydał zdelraudowane pieniądze fał: 
począł sprzedawać kradzione detektory. — Oddajecz pieniądze? 
(, Policja osadziła go w więzieniu. — Nie — odparł mu z uśmiechem 
| a sprawie sądowej nie przyznał się dawny przyjaciel nie masz żadnych do- 
on do winy, Sąd oparł się jednak na ze- wodów. że ci coś zabrałem. Gwiżdżę 
znaniach poszkodowanych i skazał go na na ciebie! 
osiem miesięcy więzienia. |  — Właśnie, że mam dowody—krzyk- 


Fabułkiewiczowi nie udało się go od- 


AG 
Gdy wrócił do Łodzi, znalazł jakieś 
przygodme zajęcie, które jednak po Pare 


kujących tego rodzaju produkty, a jedno 
cześnie wydały szczegółowe  okólniki, 
omawiające przepisy zdrowotne, które 
obowiązują wytwórców. 

W pierwszym rzędzie władze zwra* 
cają uwagę na lokal, w którym odbywa 
się fabrykacja napojów chłodzących. 

Lokal fabryczny musi. odpowiadać 
specjalnym wymogom higjeniczno - sani- 
tarnym, wszystkie przyrządy i maszyny 
muszą być ut ywane w czystości. 

Używanie barwników, szkodliwych 
dla zdrowia oraz sacharyny jest niedo- 
zwolone. Grożą za to surowe kary, 

Jeśli fabryka chce reklamować swo- 
je wyroby, jako otrzymane z owoców 
naturalnych, musi istotnie trzymać się 
tej metody. 

Jeśli lemoniada przygotowywana jest 
syntetycznie t. zn. z dodatkiem aroma- 
tów, otrzymywanych chemicznie, musł 
to być wyraźnie zaznaczone na etykie* 


tach, 

Wszelkie wogóle etykiety na butel- 
kach muszą ściśle odpowiadać wewnętrz 
nej treści. Publiczności nie wolno oszue 
kiwać. Grożą za to również kary, 

Jeśli chodzi n lady, ta nie wolno ich 
pp pod gołem niebem i wszyst= 

ie przybory site mus ""e utrzymy* 
wane w największej czyslości. 

Sprzedawcy uliczni muszą mieć lody 
przygotowane w porcjach natychmiast 
śotowych do użytku. 

Przygolowanie lodów może się odby- 
wać tylko w lokalach fabrycznyc 
uprzednio zaakceptowanych przez urzę” 
dy sanitarne. ; 

ładze nasze w bieżącym roku będą 
a” 
jas 


lony do wody sodowej. Już od kilku 


i obowiązuje zarządzenie, mocą „którego 


balony te muszą być wewnątrz bielone, 
aby kwas węślowy w połączeniu z mie- 
dzianą powłoką balonu, nie wytwarzał 
szkodliwych dla zdrowia soli. Obecnie 
przepisy te będą uzupełnione w ten spo- 
sób, iż rurki będą musiały być bielone 
wewnątrz tak samo starannie, jak i z ze- 
wnatrz. 

Dzięki energicznym  zarządzeniom 
władz w bieżącym roku, chyba już bę: 
dziemy mogli korzystać z napojów chło- 
dzących bez żadnych obaw. 


e" 


PREZENCIE) 


URODZENI pod znakiem RYBY w dm 
> . u 
21 marca, — posiadają charakter UPARTY, skry- 
ty į zły humor, nieraz zuwają apaiję do ży- 
ca i zwątpienie przez co narażają SiĘ na rozcza- 
rowamie | niepowodzenia w jnteresach handlo- 
wych. Nie znoszą kontroli ; zależności, okazują 
z „gerśii i arogancji anjżeli dobroci, Umie- 
; -erować ewojem losem, mogą w elno» 
ści na siebie polegać i decydować wodny SWO- 
ich życzeń, lecz mie powinni ulegać wpływom 
otoczen a Mają szanse dorobienia się wieksze- 
majątku, lecz z takowego nieumiejętnie skoe 
rzystwją z powodu lekceważenia lub zarozumiae 
fosi, W rodzmie przez swój charakter i gwal- 
towność, żyją przeważn'e w niezgodzie, a w po- 
życu małżeńskiem przyczyniaję się do częstych 
nieporozumień, Dalsze ich życie będzie szczęe 
śliwsze i zazneją zadowolenia duchowego po o= 
strażaka swoich złych skłonności będą szczę: 
wi 


IWS ;, 

, Urodzeni pod wpływem RYBY -- skłonni są 
do przeziębień, nerwicy serca, wobec czego po- 
winni wystrzegać 6ię nadmiaru picia piynów 
i silnych wzruszeń, 

Dla urodzonych 21 marca, szczęśliwy miesjse 
wrzesień, daty dnia 8, 24, 25, kolor czarny z f'e- 
lonym, jako amulet _. talizman ALEKSĄANDRYT 
za» szczęście, liczby loteryjne 82109 


ną! Fabułkiewicz, — Mam świadków, ro- 
botników, którzy razem z nami jechali! 

Gdy Wiśniewski usłyszał te słowa, 
odepchnął od siebie Fabutkiewicza, usi- 
łując wydostać się na wicę. 

Rozpoczęła się zaciekła walka, . Fā- 
bułkiewicz tak dotkliwie poturbował sws= 
go dawnego przyjaciela, że musiano do 
niego zawezwać pogotowie i 

W rezultacie F. stanął przed sadem 
który skazał go za pobicie na dwa tygod= 
nie aresztu, z zawieszeniem wykonania 
kary na przeciąz trzech lat. 

Wiśniewski będzie odpowiadał przed 
sądem za kradzież pieniędzy. 


| 
| 
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—— 


Świeci słońce. W” powietrzu unosi się zapach 
wiosny. 

Przy kawiarnianym stoliku siedzą dwaj pa- 
nowie. Pierwszy — optymista, drugi — pesy- 
mista, 

Wywiązuje się następująca rozmowa: 

— No, panie A,! — powiada optymista, — 
Wesoło!.. Wiosna się zbliżał... Stońce świeci, 
ptaszki śpiewają... 

— E, tam... — burczy pesymista, — Co mi to 
za wiosna.. Przez chwilę świeci słońce, a po 
tem całą godzinę pada śnieg... 

— Ależ przecież zimę mamy już za sobą, 
panie A.!.. Mniej węgla wyjdzie, dni staną się 
dłuższe, będą więc mniejsze rachunki za elek- 
tryczność... 

— Ależ to nie wszystko, panie B.!... Pan za- 
pomina, że na wiosnę trzeba mieć nowe palto, 
tak?... A kapelusz?,, A obuwie?,., Skąd na to 
wziąć?.., 

— Nie martw się pan, panie A.f 
czuje pan błogiego zapachu zbliżającej się 
wiosny?.. Czy nie raduje pana perspektywa 
ciepłych dni, słońca, kwiatów, wsi, raju wio» 
sennego na ziemi? „. 

— Ładny mi raj. Podatki trzeba płacić bez 
względu na to, czy jest zima, czy wiosna... Ko 


Lionell Barrymore 


WOJNE DZE 


M ll 


film 
nagrodzony złotym medalem 
na konkursie, 


1932 ŁTRYBIŁYY 
Te REZ - | MŻZTZENIEH 
pk <| Norma Shearer 


=" UE 


24. II] 


ZNANUNAMZAKARNEŁ 
„LUNA* 


zapowiadą na święta 


Kobieta | (zie 


z udziałem 


nne JO UIN 
ILLY, AMA 


| Wierszy mazzoługw ksiifeomtów_Swieceme 


„ Czy nie GŁGR measbiedniejszej Gizieniwwap — W fa- 


Krmapicczche me bedzie przerwa 
świeętecznej 


Ruch przedświąteczny w pełni. Wy- 
stawy okienne zakładów cukierniczych 
zaroiły się od 


ganizują wzorem lat ubiegłych 
święcone dla najbiedniejszej dziatwy 
iszkół powszechnych. Akcja ta powinna 


morne trzeba płacić również w każdej porze barwnych wyrobów z cukru | czeko- |przyjąć szersze rozmiary dzięki popar-| 


roku., Czego się wiec mam cieszyć?... 

— Pan ciągle o pieniądzach!,. Pomyśl pan o 
duszy!.. Czy nie robi się panu weselej na du- 
szy, gdy pan pomyśli, że niedługo zaczniemy 
chedzić po ulicach bez palt, w jasnych garni- 
turach z laseczkami w: ręku?,... 

— To mnie właśnie smuci, a nie cieszy... 
Laseczka kosztuje, panie B.!.. Garnituru jas- 
nego też panu za darmo nie dadzą.. 

— Ale będzie mógł pan otwierać okna w 
mieszkaniu, wąchać kwiaty, grzać się w słońcu, 
Czy pan wie co to znaczy?... 

— Wiem.. Ale weksle trzeba płacić, tak?., 


Żeby wąchać kwiaty, trzeba mieć spokojną głos CZEZO W tym roku, przynajmniej dotych | 


wę, tak?.. No, więc?... 


lady, 
nęcących BONA szczególnie 
zaś dziatwę. W składach rzeźnickich i 
sklepach gastronomicznych czyni się 
już zamówienia przedświąteczne. a w 
innnych sklepach uwydatnia się bądź- 
co-bądź 
większy napływ klijentów 

'niż przed świętami Bożego Narodzenia. 

Zazwyczaj w okresie przedświątecz- 
nym zaznacza się 


| lekka zwyżka cen na artykuły spo- 


żywcze, 


czas, nie zauważono. Kupcy chcą ni- 


ciu całego społeczeństwa. 

Wielkie zadowolenie w sferach ro- 
botniczych wywołała wiadomość o tem, 
że w tym roku 


w fabrykach nie będzie przerwy świą=/ 


| teczneł. 
Jeżeli chodzi o okręg łódzki. o niektóre 

|zakłady przemysłowe będą pracowały 
jeszcze w wielką środę. a w wielki 
czwartek nastapi przerwa pracy do po- 
|świątecznego wtorku. 

| Przez cały tydzień przedéwlaąateczny 

| sklepy będą otwarie do godziny 9-cj | 

wieczorem, 
a w wielką sobote, czyli 26 marca doł 


— Przepraszam pana.. Mnie to zaczyna za- skiemi cenami zwerbowąć jaknajwięcej SRA nv 4- -ej po poludniu, 
ctekawiać.. Przecież ja jestem takim samym klijentów. Í 


człowiekiem, jak pan., Dlaczego ja patrzę na | 


Należy pomyśleć jednak również o 


W, Wielki, Piątek i Sobotę wszystkie 


imprezy i widowiska będą zaw'eszone. 


życie przez różowe okulary, a pan widzi wszy- naibiedniejszych... Wojewódzkie komi- Otwarcie kin i teatrów nastąpi więc do! 
stko w czarnych kolórach?.„ Dlaczego ja jestem BE niesienia PO PRO A ör- piero w SODA 27 marca. 


optymistą, a pan pesymistą?,., 
— Mój panie, pan zapomina, że pan jest ka- 
wałerem, a ja mam żonę.. 
ZET. 


Karmnecie zania 


TEATR MIEJSKI. 

Dziś w poniedzialek po raz ostatni mócna, btt- 
dzaca stale rezonans wśród widzów sztuką J. 
Galsworthy'ego „Walka*, 

Jutro we włorek premiera przygotowanej 
przez Z. Ziembińskiego doskonałej komedii pol- 
skiej Adama Grzymały - Siedleckiego „Ich sy- 


towa“. 
TEATR KAMERALNY, 

Dziś, jutro i poiutrze występy Stefanii Jat- 
kowskiej, która, iak to było można zgóry prze- 
ece: stały się prawdziwym ewenementem 
c 


TEATR POPULARNY. 

Dziś, w poniedziałek o godz. 8 min. 15 i jutro 
we wtorek, świetna komedja amerykańska W1 
3-ch aktach p. t. „Jutro Pogoda“. Reżyserja K, i 
Tatarkiewicza. 


'Z TEATRU „ARARAT“. 

Program p- n. „Łódź znów się śmieje" stał 
się naipopularnieiszym przebojem repertuaru 
araratowego. Publiczność bawi się znakomicie 
wesołemi i wzruszającemi perypetjami dwuch 
przemiłych kozaków żydowskich (Dzigan i; 
Goldsztajn) i dwuch  rozśpiewanych żydów 
(Szumacher i Goldsztajn). W innych świetnych 


Pod kierunkiem Art.-Lit, Kazimierza Brzeskiego. 


Teatr uwii „WESGŁA BUDA” 


ut. anarika 18. Te!. 184-88, 


bziś mieodsyvoieimie Bo roz OSsfezimaI: 


Iskrząca się szampańskim Fumorem 


rewia w 2 atach i 20 obrazach p. t 


„POD DACHAMI LODZI” 


Korzystajcie z okazii! — Ostatni raz! — Dziś pocz. 8 i 10 wiecz. Ceny biletów rewełacyinie niskie 


Malice? Tu radie?.. 


PONIEDZIAŁEK, dnia 21-go marca. 
zew Codzienny Przegląd Prasy Pol- 
Tr. z Warszawy. 


skie 
| 1i. 58—12.10 Sygnał czasu z Warszawy, hej- 


nal z Wieży Mariackiej w Krakowie, odczyta» | 
nie programu dziennego. 
12.10—13.15 Poranck z płyt gramofonowych 
13.15—15.25 Przerwa. 
15.25—15.45 Odczyt dla maturzystów p. t. 
„Rozwój terytorialny Państwa Polskiego“, wy- 
głosi prof, Henryk Mościcki. Tr. z W-wy 
„ 15.50—16.10 Odczytów dla maturzystów p. t 
Humanizm i Odrodzenie“ — wygł. prof. Wto- 
dzimierz Dzwonkowski. Tr. z W-wy. 
16.10—10 Płyty gramofonowe z W-wy. 
16.20—16.40 Kurs elementarny języka franou- 


skiego. Tr. z W-wy. 
1.640—17.10 i onet młodych solistów. 
Kraj w 


Transmisia z Warszawy. 
17,10—17.85 Odczyt z Wilna p. t. 
ogniu (Mardżurja)” — wygłosi inż. Stanisław 


numerach reszta zespołu zbiera gorące oklaski. póki ae py 


„POD DACHAMI ŁODZE 


DZIŚ PO RAZ OSTATNI. 

Szaika warszawskich wesołków pod wódzą 
Kazimierza Brzeskiego — „Wesoła Buda" pre- 
zentuje dziś po raz ostatni iskrzące się nieco- 
dziennym humorem aktualne łódzkie widowisko 
w 2 aktach i 20 obrazach p. t. „Pod dachami 
Łodzi”. Kto nie widział tej najlepszej i najdow- 
cipniejszej łódzkiej rewji przy ulicy Kopernika, 
ma jeszcze ostatnią okazję obejrzenia ią dzisiaj 
na dwuch spektaklach . 81-10 wieczór. arad 
„Wesoła Buda“ występuje z sensacyjną prem- | 
jerą wielkiej defilady świątecznej o charakterze 
politycznym pióra dr. Pietraszka i Kazimierza ! 
Brzeskiego pod trapującym i wiele „mówiącym 
tytułem „Na Zachodzie nic nowego“. O sensa- 
cyjnej tej premierze nastąpią oddzielne zawia= 
domienia i komunikaty. 


35—18.50 Muzyka popularna z kawiarni 
„Gastronomia'* w Warszawie. 


kz Najpiękniejsza powieść 


Józefa Wajsenhofa p. 


18.50—19.15 Rzomaitości. 
19.15—19.30 Komunikat Izby Przem.-Flandlo- 
wej w Łodzi, odczytanie programu na dzień na-! 
„stępny i płyty gramofonowe. 
19.30—19.45 Kalendarzyk filmowy, repertuar | 
PRZ i płyty gramofonowe. 
9,45—20.00 Prasowy dziennik radjowy z 
WRAS, 
20.00—20.15 Felieton muzyczny. Transmisja 
z Warszawy. 
20.15—22.0 Transmisja z Warszawskiego 
Da cośtórinn koncertu Stowarzyszenia Mi- 
łośników Dawnej Muzyki. — W przerwie kon- 


certu kwadrans literacki: „Gabrjel Karski“ 
— Jaśnie Pan*. Tr. z kadrę: 
32.20)—22 35: Fuljeton p t. „Z jesnego brzegu”, 


wygłosi red, Leon a Paipala Tr, z W-wy. | 
22 35—22.45: Dodatek do Pras Daea gesi] 
komunikat meteorologiczny. Tr. 
WA 15: Recital frtepianowy > są "Pawła 
Wemgartena Tr z W-wy. 
[23:15—24.00: Muzyka taneczna z W-wy. 
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PUSZCZA" 


hinhiet dia 3 
Pan AANE 


Rene Clair 


jest entuziastą filim 
dzmw:ękgowych 


(lu) We Wiedniu bawi obecnie je- 
den z najsławniejszych reżyserów fil- 
| mowych, twórca „Pod dachami! Pary- 
ża“, „Miljona”, „Niech żyje wolność“ — 

Rene Claire. W jednem z pism wiedeń- 
skich reżyser ów zamieścił artykuł pod 
tytułem: „Droga filmu dźwiękowego”. 

SE Ciekawą jest rzeczą — pisze Re- 
b Claire, że flmy moje zdobyły sobie 
| zagranicą powodzenie znacznie więk- 
sze niż we Francji. Dotyczy to szcze- 
Par: e fiimu „Pod dachami Paryża“, 


| który we Francji naprzykład cieszy się 


ABARBEBERZZENEBE powodzeniem. 
Much przedświcaieczmy 


zupełnie miernem. 

Tłumaczę to sobie w ten sposób, że dla 
francuzów typowe środowisk 0 paryski e 
| jest mniej ciekawe n.ż dla zagranicy. 

Omaw'ając swój ostatni film p. t. 
„Niech żyje wolność“ Rene Claire za- 
znacza: 

— Mój film „Niech żyje wolność“ 
jest fantazją. w której posługuję się za- 
równo muzyką „jak i szmerami. Chodz|- 
ło mi mianow'cie o to. aby da!cj rozwi- 
jać wszelkie możliwości wykorzysty- 
wane dotychczas wyłącznie w kome- 
'dyikach rysunkowych. Jestem entuz- 
jastą filmu dźwiękowego. stwierdza rę- 
,żyser francuski. i ne podzelam zdana 
tych zwolenników filmu niemego, któ- 
rzy twierdzą, że dźwiękowice wstrzy- 
' mał rozwój sztuki f Imowej. F'Im dźw ę- 
kowy wedlug mego zdania. jest drogą 
do nowych i wspaniałych perspektyw i 
trzeba być zaślepi onym konserwatystą, 
aby tego nie widzieć i nie wyczuwać. 

Za jeden z najlepszych filmów dźwię- 
, kowych Rene Claire uważa fim ck pe- 

 rymentalny p. t. „Melodja świata”. 


Nowiny. 
p frote i tentrofre 
(lv) Abel Gance realizuje swój no: 
wy fim w Monachium, albowiem 


wszystkie atelier paryskie i nicejskie za- 
jęte są do paźdz'ern ka. 
x 


i 


(lu) Podczas meczu w polo znany 
aktor Reginald Denny został poważ- 
n.e ranny w nogę. W stanie nieprzy- 
'tomnym odwieziono go do szptala. 
Przy łóżku Reginalda czuwa iego mał- 
żonka. 


(lu) W Hiszpanii na rozkaz rzadu 
| republikańsk’ ego przystąpiono do budo- 
wy w okolicach Araniuczu hiszpań- 


skiego miasta filmowego na wzór Holly- 


woodu. 


* 

(lu) W Szanghaju wskutek dz'ałań 
wojennych zamknięto 87 kin w dzielni. 
cy między narodowej. W chińsk'ej dziel- 
nicy artyleryjski ` ogień japoński zni- 
szczył 74 kinoteatry. Ocalało zaledwie 

16 kim przyczem część zamieniono na 
| szpitale wojskowe. 


x 

(lu) Rod la Roque wycofał się z 

n-. pracy aktorskiej, zajęty jest bowiem 

—|obecnie konstruowaniem nowego apa- 
ratu do zdjęć filmowych. 


Nieście pomoc 
naibiednieiszym 


Sfilmowana w re- 
alizacji Bisky'ego 
wianie) | pęk na ekranie „„Grand-Kina*. BEEEEUUM 


Km Zachodzie mic nowego? 


Powieść sensacyino -kryminalna 


Po raz pierwszy przyirzała mu się| , — Forsa: to głupstwo!... 
uważnie. Wyglądał dość przystojnie. szczęście w miłości!... 
Pociągła, gładko ogolona twarz, Iśnące,, Zośka widziala tylko przed sobą na- 
czarńe włosy, wyraźnie zakrojone usta. bity portfeli młodzieńca. 

— Nie w'em... Przypuszczam, że ko- | ie AE setki... 
Seji r ed. ł cul ło trzydziestu... ra banknotów... 

Rużenie Położii ck mrócadiasł gaze ają]  — Zgadła pani... 29... Za rok prze-| -Cały pokój p'eniędzy.. . //— 

czas gdy córka jego z braku miejsca prze-| kraczamy Rubikon... Trzydziestka to juž! Portfel leżał na ziemi... Młodzień'ec 

pok się do innego hotelu na tej samej, ak: żarty... No, panno Lol.to... Za naszą sk zwracał na to uwagi.. Był kom- 

G : r ; młodość!... ,pletnie pijany.. 
zina MARKA do ło co ojc | — Kiedy ja nie piję... |  Poderwało ją coś nagle. Zdawało jej 
zastała tam ku wielkiemu swemu zdumieniu. — Musi pani wypić... Proszę!.. Za się, że słyszy płacz dziecka. To Jaś 
kilku robotników. zaiętych remontowaniem naszą młodość!.. Za życie!... Za szał!.. placze!.. Wzywa pomocy!.. Boże, Bo- 
Weselej robiło się od wina. Zapómi- że, co mu się. stało?!.. 


Do hotelu „Continental“ w Pozranui pod- 
czas odbywającej się w tem mieście „Mię- 
dzynarodowei Wystawy Włókienniczej za- 
jechał późnym wieczorem bogaty przemy- 
słówiec angielski, John Pitt. wraz ze swą 
pięsną córką Mabel. Pitt zajął w hotelu 


STRESZCZENIE POCZĄTKU efant pa 


pokoju. Oisa A było. Znikł w GRĄ 2 

taiumniczy sposób wraz ze swemi walizka- ? za 

mi i rzeczami. À 'nała o troskach, o Jasiu, o sąsiadce. Po doktora!... Pienędzy!... 

zdr pnie le* Podieu Zylydtye me W kat poszła pierwsza butelka. teen lap 
wi S é D 4 E ~ p 

widział go wcale poprzedniego wieczoru, Dyskretny kelner wniósł cicho na PIEN ędzmi.. Czego się jeszcze zastana- 

Również dyrektor hotelu. który rozmawiał tacy gorące potrawy i szybko zn'kł za Wia?.. Wszak sam powiedział przed 

3 e Poprzedniego ireann „ARE drzwiami. Zośce rozwiązał się język. |chwilą, że „forsa to głupstwo”. Pewne 

e to nieprawda i że z nikim w sprawie od- pm i 7 ch peni 

najęcia pokoju mie rozmawiał. O zamieszkie| — Ale to wino rozgrzewa... D ia a. jed wu Ee ny ry a dla 

waniu pokoju Nr. 322 wogó:e nie mogło być — Prawda?.. Prawdziwe węgier-| "Sq 1 t0 Jedyny TatuneK... 

mowy. gdyż — jak podała służba hotelo- skie... Innego nie pile... Wolę od stampas] Wyciąguęła rękę. 

wa — pokój ten ód kilku tygodni był w sta- ++ INNER PEGs e A 1" Schowała portfel do torby. 

nie nicużywainynt i nikt w nim nie mieszkal Ma... Ma lépszy smak.. Nie mdli... No. Młodzienisć wstał ż kanapy. Otwo- 


Przy sprawdzeniu okazało się. że hazwisko prosz Na Czeuć pan urody|... Ne ża! 

Pitta nie f'furowało w księdze gości hntelo- tulę! x Daw 5 aż nie widziałem tak rzył OCZY: > 

wych, co wprawiło córkę zaginionego w Sen, É ay i» = Zośka usiadła z powrotem na kana- 
ićszcze większe zdumienie. | pięknej dz.ewczyny!... | pie. 


Jolin Pitt ubezpieczony był w towarzy=| Przesunął rękę po jedwabistęj suk- 
stwie asekuracyjnym „Antub* posiadającem ni, oblepiającej prężne kształty. Dreszcz 
filię w Krakowie. Dyrektorem filii krakow- at RET s 
skiej jest Seweryn Welk. który wobec. ws rząsną IEI, cimem, M 
częstych zamachów na jego kliicntów po-! Obleśny uśm:'ech wykrzywił mu t- 
i pia stworzyć „centralę wywiauow=, sta. Zamglony wzrok młodzieńca zawisł 

W międzyczasie dyr. Wok otrzymuje od "2 w:śniowych ustach Zośki. 

Nachylił głowę. 


detektywa Żuka list. w którym detektyw a i : - 
donosi niu, że podejmie się. wysledzenia ta-| _ Przeg ela się w tył. chcąc zwiększyć 
dzielącą ich przestrzeń. 


— Forsa to głupstwo—mruknął jesz- 
"cze raz. Gdz e się pan: podz'ała?... Aha, 
może jeszcze trochę winka. Winko to 
dobra rzecz. 
Zośka otarła 
czoło: ; 
— Nie, dziękuje. jaż późno. 
sč — Gdzie tam późna? — zawołał. 
iprobując podnieść sę z kanapy, Cała 
ngë jeszcze pr ed'nam. Dni życa na- 


chusteczka spocone 


z nóg. Kouwulsyine wygiętemi palcami 


JBEOOOBOCOOOZOCACOGZOESOOZOGEGOASOCZACOCOEOODZOGOGZOGOSOGEBGOOE 


Karuzela Smierci 


Napisal specialnie dia „Expressu Fersy Bak. 


Grunt to] pogotowia, stwierdził zgon, 


schwycił sę za serce i zwal ł się ciężko! jemniczo... 
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nie mógł 
jednak narazie podać dokładnej przy- 
czyny tragicznej śmierci. 

Ponieważ kelner był pierwszym 
świadkiem wypadku, przeto polcia. 
zwróciła się doń przedewszystkiem o 
udzielenie wyjaśnień. £ 

— Czy był tu ktoś w towarzystwie 
Falkegó? — zapytał komisarz. 

— Owszem. Była tu tancerka Lo- 
lita. 

— A gdzież ona jest?... 

g3 Nie wiem... Prawdopodobnie wy- 
szła... 

— Czy nie zostawiła jakichś rze- 
CINY Piep = 
Kelner rozeirzal się po pokoju i od- 
parł: 

— Zdaje się, że wszystko zabrała... 
Pan Falke kazał mi tu przynieść iej 
płaszcz į kapelusz, co też uczyn łem... 

— Po co kazał to przynieść?... 

— Przypuszczam, że po kolacji 
chciał z ną dokądś wyjść... 

— Aha.. — mruknął komisarz. — 
W takim razie proszę mi jeszcze po- 
wiedzieć. kto tu nakrywał do stołu?... 

— Tylko ja... — odparł kelner. 

— Proszę sprawdzić, czy jest wszy- 
stko. co pan podał... 

Kelner obejrzał wszystkie flaszki i 
skonstatował: 

— Nie nie ubyło... 

Kom'sarz odbył krótką naradę z kie- 
rownikiem brygady bandyckiej, œ= = 

— Jak :pan przypuszcza, czy możit 
wy jest wypadek zatrucia?... 

< Kierownik brygady wzruszył ramió 
nami i odparł: | 

Sprawa przedstawia się bardzo ta- 
Należałoby Sprawdzić za- 
wartość tych flaszek... 


ścisnął nogę stojącego przy kanapie sto- — Ma pan słuszność... 

lka. rozdzieraijąc drugą ręką kamizelkę. I zwracajac się do jednego z poli- 
jakgdyby mu zabrakło nagle tchu. Zoś-| cjantów, stojących przy drzwiach, do- 
ka, widząc jego oczy nab'egłe krwią. | dał: 

i rozpaczliwe próby dźwignięcja się z| — Spakować to wszystko i zabrać... 


Wii wieza AAS anzielskiezo 
preemysłowca, ale żąda, nikt nie do- PRES A ai > 
wiedzial sie 0 lezo, ENa 2 TA RER ją % ae rari'óna, dusząc A 
rzyjaciełem bel jest młódy malarz | w gwaltownym uść' sku. | szewó ikna szybko fak" fale.: 
Z : sekt: który 4 ZE 242 szego isna Szybko” fak“ tare z 
RE SECA, ŻUR AAA Szamotała sę jeszcze, wykręcała Zwiókł sję z kanapy, chcąc zbliżyć 
Mabel zosłaje podstępem zwabona do Ło-| głowę, wichura czarnych włosów Za- | się do Zośki. lecz nagle zachwiał się. 
rza pret A żar Goh i jej Gasejjy | <hd kryła iej twarz. i 
žką oraz Feiká, Zośka pozostawi j : tawai = 
pod opieką swych kariritóv a sama wyjeżdża W długim. ome ewalącym pocałun 
do Krakowa, by rozn.ówić się z Zygmuntem ku pł słodycz iej w arg. aż się wyrwała 
Chromeńsk'm. który przed trzema laty wcizg-| z jego żelaznych objęć. 
c Sokal na i pna YE NR — Niech żyje miłość, panno Lol to!... 
rze'otnej miłośc maleńki 15 : x 
Jaś, który wychowuje śię u fakijś kobiety WI > zawołał. SO lijmy za zdrowie tych, 
Warszawie Malarz. zakochany w Mabel, za.| CO SĘ kochają! 
R o Zośce lecz cna ciągle go jeszcze Zośka siedziała z odzhyloną glowa: podłogi. przypadła do niego przerażona. 
Uwjęzienie Msbe! miasto «raśnie na celu od nawpół oszołom:ona. Wsunął jej Do chcąc mu dopomóc, lecz nadm erny cię- 
wrócen'etuwał mslerza od pięknej an4.clkj lich do rąk: A | 2 $7 żar bezwładnecu ciała udaremnil jej 
Aby pozhyć się ma zawsze swej rywalki, — Proszę!... Piimy!... Dni życia na- | wysiłki. Chwyciła stojącą na stoliku ka- 
fee KOGA de ka że zabiła| szego mkną szybko iak „fale, dzień po| rafkę z wodą i wylała mu ta twarz cà- 
Po nezyhyciu do Łodzi Zośka udaje się| dniu wspomina do grobu już czas!... Na- łą jej zawartość, ale i to nie odniasło 
do kryjówki, w której przetrzymywała Ma-| lejmy więc, bracia, Młodzieniec leżał na 


w które, 7 I na wiwat puhary., żadnego skutku. 
ZA lecz dowiaduje się, że angie'ka uciekła.| dziś życie jest nasze, a jutro już po! podłodze sztywny. blady, nieruchomy. 
ike Sia do kryjówki zakradł się de- nast. No, panno Lolito!... Wesoło!...| W pierwszej chwili chciała wezwać ko- 


Z werwą!... Precz ze smutk eml... Świat | goś do pomocy, leczogarnąłją nagle pa- 


Zośka ucieka z Zygmuntem do Warsza- A A 
do nas należy!.. Do góry głowy!... wi niczny strach i zapragnęła jaknajprędzej 


wy i tam rozpoczynają nowe życie. Zośka 
zamieszkała w pokoju Zygmunta i wzięła do 
siehie swe dziecko. 

Pewnego razu, gdy wybrali się do. „Mou- 
lin - Rouge“ podszedł do nich znany bokser, 

zisław  Kornecki. przyiacieł Zygmunta. 
Opowiada on, że ma stanać do walki z do- 
tychczasówym mistrzem Polski, Weberem, 
lecz obawią się porażki. 

Podczas tańca bokser opowiada Zośće, że 
zna Mabel jeszcze z Londynu i że spotkał ją 
ostatnio w Łodzi Pomieważ Mabel nikogo! 
nie znała w Łodzi, więe bokser zabrał ją do 
Warezawy, 


a ie ma amaa me. | powiedzieć, żeby nie skłamać... 


mne w „uńjeszkodliwieniu Webera, — No, to napij się pan wina... Nol.. 
Kornecki z rea Zośki ma wsypać do Zdrowie pięknych dam!... Pani musi się 
herbaty Mabel troszkę „białego proszku" | napić z nami!... Ostatni kieliszek, no?|... 
za e pieczę Zośka ma postrzelić We- Niech żyją piękne kobiety!... 
bera w ręlre. by uniemożl'wić mu wystąpie- Wychylił kielich i cisnął go o zie- 
nie w zawodach bokserskich, mię, aż się rozbił na drobne części. 
Kornecki zaj RAE i Ma- — Nie szkodzi... Ja płacę... 
Przewoła ja do szplłala | | | Wyciągnął wypchany  banknotami i r 
ymczasem Zygmunt dowiaduje się od: portfel. Zośce roześmiały się oczy... i zajrzał do gabinetu. Widząc nierucho- 
Żuka, że Mabel jest w szpitalu. Detektyw Mój Boże!.. Za te pieniądze można | mo leżące ciało mężczyzny, wpadł do 
Kd: ZER: że jest już na tropie „ +oby zawołać lekarza i kupić Jastowi pokoju. a sądząc że młodzieniec się u- 
""Zośka ucieka do Poznania, lecz po kilku Skrzynkę pomarańczy... | na nową suk-: pił. próbował - go podnieść. — Zimna 
dniach wraca po Jasia, bez którego nie mo-| nię starczyłoby, bo ta już cała popla-, dłoń mężczyzny przekonała go jednak, 
że żyć. miona winem... I na pantofle, į na kape- | że ma przed sobą trupa. Po upływie pól 
godziny na miejscu tragicznego wypad- 
stuzłotowy | ku zjawili się przedstawiciele władz i 
wszczęto natychmiast dochodzenie. 
- Ze znalezionych przy trupie doku- 
mentów okazało się, że był to syh zna- 
Kelner wziął pieniądze į skłonił się: nego przemysłowca na erunc'e poznań- 
nisko. I skim —-Rudolf-Falke. Wezwany lekarz 


zdrowie tych, co poznali miłość! uciec od stygnących zwłok. Wciągnęta 
Zośka czuła coraz większy zamęt w | szybko płaszcz i n'e zastanawiając się 
głowie. Młodzieniec krzyczał coraz | nad tem co czyni, złapała torebkę j o- 
głośniej. słaniając się na nogach. Kelner | strożnie odchyliła drzwi. W słabo o- 
wniósł na tacy nowe potrawy. świetlonym  korytarzyku nikogo nie 
— Panie starszy!... — zatrzymał go.| było. Jak kot prześlizgnęła się wzdłuż 
— Słucham pana... ściany i wybiegła zapasowemi drzwia 
— Panie starszy.. Przyznaj się pan| mi na schody. Tu dopiero zatrzymał 
szczerze... Kochał pan w życiu tak pięk-| się na chwilę bv odetchnąć i skupić po 
ihą dziewczynę, co?... ja... no... jakby to! strzępione myśli, 


rwały ją z ciężkiej zadumy. Zośka ied- 
nym tchem zbiegła ze schodów i zna- 
lazła się -na ciemnej, pustej uliczce. 
Twarz jej owionął chłodny wiatr. Wsko- 
czyła do pierwszej przejeżdżającej tak- 
sówki i poiechała do domu. 


Po pewnym czasie wypłyręła w Pozna- | 
niu jako „tancerka Lolita”. Jakis młodzie- |USZ... 
fiec zaprasza ją do gabinetu. Młodzieniec wyciągnął 
banknot i rzucił na stół: 


— A teraz maleńka zakąska.. No, — Bierz pan!.. To za ten stłuczony 


proszę... Co pani woli, łososia, czy tro- kielich!... 
chę winegretu?... No, proszę... 
pani zdaje, ile dziś kończę lat?... 


Jak się | 


Odgłosy kroków na korytarzu wy- | panna Lolit 


¿ Tymczasem przechodzący koryta- | kielich na ziemię... 
rzem kelner zauważył odchylone drzwi | szczątki szkła... 


Następnie przystąpił do rewizji kie- 
szeni trupa. Wyciągnął dokumenty, pa- 
nz” kluczyki i wszystko kładł na 
stół. 

— To ciekawe... — mruknął niby: do 
siebie. — Falke nie miał wcale przy so- 
bie pieniędzy. 

— Portfel 
kelner. 

Komisarz podniósł głowę. 

— Jaki portfel?... 

— Widziałem. że pan Falke ma pórt- 
fel, wypchany pieniędzmi... 

— Gdzie pan to widział?... 

— Tutaj. w tym pokoju... Wszedłem. 
by przynieść zamówiore dania... Pan 
Falke był już mocno pijany... Mówił 
*óżne głupstwa... 

— Jakie głupstwa?... 

— No... Pytał mnie naprzykład. czy 
już kochałem tak piękńią kobietę, jak 


chyba jest... — wtrącił 


— A gdzie Lolita była?... 

— Siedz'ała obok na kanapie... Mam 
wrażeńie. że równeż już była trochę 
piiana.. Wtedy pan Falke nalał wino 
do kieliszków i dał mi również na roz- 
grzewkę.. Wypiłem, a on cisną? swój 
O, tu jeszcze leżą 


Wtedy wyjął z bocznej kieszeni ma- 
rymatki portfel wypchany banknotami 


Ii dał mi sto złotych, niby za stłuczony 


kielich... 

— Więc widział pam że miał portfel 
wypchany pieniędzmi”... 

— Widziałem, oczywiście... 

— Dużo tam mogło być pieniędzy?... 

— Może z tysiąc złotych, albo wię- 
cej... Same grubsze banknoty... 


(Dalszy ciąg jutro). 
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I-szy Dźwiękówy Kino-.Teatr j Dziś : dramat wielkiej mi- 
k 1 | idni tości i bezgraniczne- 
AREN: W r ro'ach a slóborch JADWIGA SMOSARSKA WITOLD CONTI i Baz, aiewiók: 
lany w żednym innym da i Ceny miejsc zniżone. Pocz. o £ 4 Pp. w sob i niedz. o g. 12. Kupony ulgowe ważne. 
7| „Małżeństwa Aaa 
| = | o leria o a raaa NG AŚ AOC 
| za | (Świat w roku 1980). Potężna wizja przyszłości. Jak będze wyglądać świat za lat 50. 
| E | Aktualności krajowe. Pocz, seansów o g: 4, w sob. niedz. i święła o 12. Ceny miejsc nievodwyższone zł f 1.50. 2. 50. 


Dźwiękcwy Teatr Świetlcy 59 (Front zachodni 1818-6., 7 Najeieiszy” <drsuiat 


Wielki wo enny, Reżyserja genjalnego G. W. Pabsta. 
'ETJĘ Film „Najeźdzcy”", opracowano na pod:faw e na'lenszej pa 
arcydzieło w eści wojennej Ernesta Johannsena, „Czwórka plechurów* 
dźwiękowe 


Nadprogram dodalek dźwiękowy oraz aktualności krajowe, — 
Posak o „żę 4320. w sob, niedz, i święta o f2-ej w poł. — 


Komedja, reżysesji 
R. EICHSERGA 


Niezwykłe przygody miljonera, który w przeddzień swego ślubu ożenił się z tancerką kabarelową. 

W ROLACH GŁÓWNYCH: S DRR > SRAM: ; a Ag? i pode bwin 
H j > dz 4- fi in 3 , 12-ej oł 

Muriel Angelus 1 Gene Gerard. 3 ocz. o fodz 4-ej po pół, w sobote i n'edz elę a godz ej w po eny 


m ejsc zniżrne po zł 1, 1. 0 i 250. Poranki w sob i niedz, po 50 gr. i Izi- 


DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! Największe arcydzieło dźwiękowe reż. gcnjalnezo S. Van Dyke'a 


Potężny dramat wg. powieści Etheiredy Lewis. W rolach głównych: EDWINA BOOTH. HARRY GARREY. — Ceny miejsc popularne, — Sa 
la mocno ogrzana. ZR w dni powszeduie o 4-ej, w soboty i niedzi ele o 1.30. 


| DŹWIĘKOWY | 


| Dawir Kino - Teatr 


aiil 


Główna 1 


Przejazd 2 
EEN ISBIDEFTTPPCHOWYN ZA 


Ostatnie 3 dni? - 


BRMDEWGAEĄ | 


WPA Farea pł „Kobietki Comine Il faui“ z Karolkiem w roii gł oraz aktualności filmowe 
AGA. w kino-teatrze EEEREN S eren AENEA seansu o 9.15 w. 


4 z ST eae t4 3 
| KESARNABTZ 


Ostatnie 3 dniĘ 


s. Hary Liedlke 


Wkrófce 
ODEON ke WODEWIL 


Wala a Wamówł IG" POPADNIA | zona IM HALTRECHT 


WYW ya Nagrak 1 Pitiewk SOMMER VENEROLIGICIIILB ORNSTEIN 503 RDUD t 


Upajający 
zawrotnym 
tempem 
isentymentem 


Piotrkowska 17 Poj ERĄ i ord, w chor, wewnętrznych i nerw. | soy 
przy damskim saloniej!! Lekarzy =- specjalistów z , PIOTRKOWSKA 10. Teleton 248-21, 
otworzyłem FRYZJERSKIM telefon 220-26, ` pereita p, (spec. Przemiana materji) przyjmuje od 8—9.30 ru 1230-1 
%. r U z y ; Chor. 2 dróg tet. 205-38 Traugut.a 9, tel. 223-06 po pol.; 5—9 NP UB IE W niedziele Livie 
moczowych, wene- . gy a e 
afian, ielona 5 ia pd kobiece. csynna a 8 rano do 9 więczór. 6d pół 6i =i 8 „Bast w POS 
e „od 9 do 12 — |) Przy mu,e ——— 
Speciainy salon meski 53. ». 2— 3 | kobieta ekarż DR. MED. Doktór — 
Poleca ac się łask, pamieci Sz. Klijenteli Roman Kasprzak|Y niedziele i świę.] w niedzielę i św.ęła od 9—2 pp. 
Zakład Fryzjerski 1. Safjan i R. Kasprzak| ta od 10-12 leczenie chorób 
Zielona „db tel. 185-28 Oddzielna poczekaj] WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH. 
AB i sb 
A ADN SA ONAA LEONE ZN ZY | U wateowa, Porada 3 zł. chor. Aini weneryczne | i moczo- Choroby skórne, weneryczne 
kę ——| _NAWROT Nr. 2, Telefon 179-89 MOCZODICIOW?. 
— Dr. med. | DOKTÓR nę do 10 rano i od 4 —8 ppoł. Południowa 28, tel. 201-93 


dla pań spec. od 4 — 5-ej, przyjmuje od 8-11 rano i od 5-8 wiecz, 
— Ró PAL M H. Wołkowysk |--==" niedz. i święta od Il do 2 po poł, wiezie! święte od ty 
Dr ed. 


= MEES aiaia s DR. MEN. 
Wasze zdrowie, Szczęście | powodzanľ® ży- ly tsti Faj 9, Cegielniana No 4, 
ciowe, Duże ofiary materjalne S list KGZÓG| lefon 216-90; PIJ U ad 
zależne są od jakości towaru. Nie każdy dowolnie zachwa Atys a hę ot n kę efon 216- m r; 
lany towar. lecz w ciągu dziesiątków lat w całym świecie BROMIYCK choroby weneryczne, S Choroby kobiece I atnszeria 
wypróbowana jakość zasłuduije na Wasze zaulanie. FANOTYCZA (i skórne, i moczopiciowe. Specialista chorób  wenerycznych, f ę 
TYLKO „OLL A“ Tę [y J Przyjmuje od godz. 8—2 i od 5—9, skórnych. włosów i moczopłciowych.| Ziełona 30, tej. 115.27 
39 „a! | | moczopłciowych. w niedzielę i święta od g. 9—1. | Ewang! elicka 2, tel. 129-45, Przyimuje od 5 —- 7-ef, 


Przyjm. od 8-10; 4-8 > od godz 8 21t nd 5 S-ej. 
PRYWATNE w miedz. i święta 


t Dia pań c oddzielna _poczekalnia. WYPOŻYCZAM suknię Ślubne oraz ha 
T WIE LEKARSKIE- od 9—12 Dr. Med. "Doktór lowe po cenie niskiej Piotrkowska 294 
prawa Oficyna III piętro. 
Pabjanicach a KUPIĘ natychmiast natychmiast wannę i kacioł ką 
Zielona A gnsielkiego, udzie > A i pielowy w dobrym stanie. Wiadomość 
TEER EAR a rulynowana nau-| choro skórne, weneryczne |. 222-25 od -ej do 3 
Gi kę boty daj | moczopiciowe pi Spec chor. weneryczn skórnych | 770 im n N tele 
A ż a z i F 5 . . . € ati owy, - 
TELEFON: | Łasko 7 wę NAWROT 32. Tel 219719 ARD I2EJA 2: TEL: 10228" fon: B wynalecia zaraz solidnemu pas 
doraźnej pomocy lekarskiej wewszelkich wypadkach Pani D-rowa Szen- przyjmuje od 8—10 rano i od 4—8 wie . . e nu, Piotrkowska 83, front III piętro, 
R n a każdej porzednia i i nocy. Lekarska pomoc aku- ker. ul je 5 |czór, w niedz. i święta od 9—12 w poł.| / Przyjmuje od 9—11 I 5—8 m. 10. 
szeryjno ginekologiczna lod 2—3 p z w niedziele i święta od 10-—12 


